
Z Krakowa na front przez całą Ukrainę
Są nas dwie babeczki, które połączyła wojna w Ukrainie. 
Poznałyśmy się 27 lutego, a 3 marca byłyśmy już pod
Równym, u Julii walecznej kobiecie, której mąż jest dowódcą
Pancernej Roty pod Chersoniem, ale wtedy dowodził obroną na
odcinku Żytomierz - Kijów. Zawiozłyśmy w tym pierwszym
transporcie…
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